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P ią te k  S e ra f in a
S o b o ta M a k sy m ilja n a b .

N ie d z ie la E d w a rd a k r .

Wąbrzeźno, sobota 12 października 1929 r. Rok IXNr 121

Sztandary z Ortem Białym w Watykanie
Ojciec święty powitał pielgrzymkę polską w języku polskim

Rzym, 5 p a ź d z ie rn ik a 1 9 2 9 r .

Z  ra m ie n ia N a jd o s to jn ie jsz e g o E p isk o p a tu  

P o lsk i u d a ła  s ię  w  c z w a rtek  2 6 u b m . p ie lg rz y m ­

k a n a ro d o w a d o R z y m u . K ie ro w n ik ie m te j 

p ie lg rz y m k i je s t z n a n y  ks. Prałat de Ville z 

Warszawy. U d z ia ł w  p ie lg rzy m c e b io rą  ja k o  

p rz e d s taw ic ie le Ic h E k sc e len c je : Marmaggi, 
ks. Arcybiskup, Nuncjusz Apostolski, ks. 
Arcybiskup Metropolita Jałbrzykowski, ks- 

Arcybiskup Mańkowski, ks. Biskup Radoń, 
ski, ks. Biskup Lisowski iks. Biskup Szla­
gowski. O p ró c z  w y ż e j p o d a n y c h D o s to jn ik ó w  

K o śc io ła b ie rz e u d z ia ł w  p ie lg rzy m c e wielka 

ilość Księży Prąłatów, Kanoników, Pro­
boszczów i wikarych. S p o tk a ć tu m o ż n a  

p ie lg rz y m ó w  z c a łe j P o lsk i, jak długa i sze­
roka od Bałtyku aż do Karpat. W ie lu  p ie l­

g rz y m ó w  p rz y je c h a ło w  s tro ja c h n a ro d o w y c h  

n p . z p o d W iln a , K rak o w a , S k ie rn ie w ic i td . 

P o lsk i Z w ią ze k S o k o li re p re z e n to w a ł z P o m o ­

rz a , h o n o ro w y  c z ło n e k  Z w ią z k o w y i h o n o ro w y  

p re z e s  m ie jsc o w y , p .  a p te k a rz  Wolski z L u b a w y .

Z  W a rsz a w y w y je c h a liśm y ja k  z a z n a c z y ­

łe m  n a w stę p ie , w  c z w a rte k p o p o łu d n iu . N a  

o s ta tn ie j s ta c ji g ra n ic z n e j —  Z e b rz y d o w ic e p o ­

c ią g  z o s ta ł z u p e łn ie z a p e łn io n y  p rz e z  o s ta tn ic h  

p ie lg rz y m ó w , k tó ry c h o g ó ln a l ic zb a w y n o s iła  

p rz e sz ło  5 0 0 o só b , n ie w lic z a ją c p ie lg rz y m k i z  

z W iln a , k tó ra je c h a ła o so b n y m  p o c ią g ie m , a  

l ic z y ła  ta k ż e o k o ło 3 0 0 p ą tn ik ó w .

C e le m  n a sz e j p ie lg rzy m k i —  uzyskać Od­
pustu Jubileuszowego i przezto zjednać 

Miłosierdzie Boże dla naszych rodaków. 
U d a je m y s ię d o  R z y m u , a b y  z b liż y ć  s ię  d o  p ie r  

w ia s tk ó w d a w n e j c y w iliz a c ji, k tó ra w ła śn ie  

s ta m tąd  w z ię ła sw ó j p o c z ą te k św ie tn o śc i i n ie ­

śm ie r te ln o śc i.

U d a je m y  s ię d o R z y m u , a b y uprosić u 

Ogniska Prawdy Odwiecznej błogosławień­
stwo dla nas samych, naszych rodzin i Oj­
czyzny naszej.

U d a je m y s ię d o R z y m u , a b y o d d a ć h o łd  

sy n o w sk i Ojcu Chrześcijaństwa, Namiest­
nikowi Chrystusowemu, Przyjacielowi i 
Orędownikowi Narodu Polskiego, Piusowi 

XI, w rocznicę Jego złotych Godów Ka­
płaństwa i stwierdzić, że my, Polacy, za 

serce sercem płacimy.
U d a je m y  s ię ja k o p rz e d s taw ic ie le N a ro d u  

n a sz e g o . Je s te śm y  n a ro d o w ą  p ie lg rz y m k ą i b ę ­

dziemy świadczyli przed innemi naroda- 

my o naszej polskiej kulturze i o naszej 

polskiej d u sz y ; a w  k o ń c u u d a je m y s ię d o  

R z y m u a b y z ło ż y ć u stóp Jego Świątobli­
wości hołd i podziękowanie Bogu Wszech­
mogącemu i Jego Matce Najświętszej Kró­
lowej Korony Bolskiej z o k a z ji dziesięcio­
lecia odrodzenia naszej kochanej Ojczy­
zny, z a w y sw o b o d z e n ie Je j z p o d ja rz m a  P ru ­

sa k ó w , M o sk a li i A u s try ja k ó w . T e c e le p o b u ­

d z iły  p ą tn ik ó w  d o o d b y c ia p ie lg rzy m k i.

N ie  c h c ą c p rz ed łu ż a ć k o re sp o n d e n c ji (g d y ż  

d łu ż sz ą w y ś lę p ó ź n ie j) sk re ś lę d z iś k ilk a w a ­
ż n ie jsz y c h  c h w il z n a sz e j p ie lg rz y m k i.

P o z w ied z e n iu W e n e c ji, u d a liśm y s ię w  
n ie d z ie lę d o P a d w y , miejsca śmierci 
św- Antoniego. Z  d w o rc a wyruszył długi 
pochód — naprzód księża Biskupi, Kapla- 
ni i pielgrzymi do Bazyliki św. Antoniego 

% P rze d o b ra z e m  c u d o w n y m o d p ra w ił u ro c z y s te  
n a b o ż eń s tw o  ks. Biskup Mańkowski, a wiel-

K o r  e sp o d e n c ja w ła sn a  

kie kazanie religijno-narodowe w y g ło s ił 
ks. Biskup Radoński z Włocławka, d a w n ie j­
sz y su fra g an p o z n a ń sk i. P o n a b o ż e ń s tw ie  
w sp ó ln ie o d śp ie w a liśm y „Boże coś Polskę44. 
R o z rz e w n ie n i ro d a c y  w y c h o d z ili z w ie lk a  sk ru ­
c h ą z k a te d ry .

' P o p o łu d n iu o d je c h a liśm y d o Florencji, 
g d z ie p rz e z  d w a d n i z w ie d z a liśm y  ró ż n e  z a b y t­
k i m ia s ta .

W ro d ę ra n o , o g o d z in ie 8 -m e j p rz y je c h a ­
l iśm y d o Wiecznego Miasta. T a m  ju ż  c z e k a li  
n a n a s n a s i p rz e w o d n ic y k s ię ż a i M is jo n a rz e  
P o la cy , k tó rz y tu  s tu d ju ją . K a ż d y w ię c z n a s  
u d a ł s ię d o sw e j g ru p y .

Z a raz  w  ś ro d ę i w  c z w a rte k  o ra z  w  p ią te k  
p rz e d p o ł. z w ie d za liśm y  Wieczne Miasto.

W  c z w a rte k , 3 b m . u d a liśm y s ię  d o  k o śc io ­
ła n a Lateranie, g d z ie s ię o d b y ła p ro c e s ja  
o d p u s to w a . O sta tn ia p ro c e s ja o d b y ła s ię w  
so b o tę p rz e d sp o w ied z ią w sp ó ln ą z B a zy lik i  
św . P io tra . P o d c z a s p ro c e s ji śp ie w a liśm y  p ie ­
śn i „Kto się w  opiekę44 „Serdeczna Matko44, 
a w sobotę na koniec procesji „Święty 
Boże44.

W  p ią tek  w ie c z o re m , o g o d z in ie  6 -te j p rz y ­
ję c i zostaliśmy przez Ojca św. Była to 
wielka chwila i w ogromne rozczulenie. W 
c h w ili  w e jśc ia  O jc a  św . w y k rz y k n ę liśm y  w sz y sc y  
„Niech żyje Ojciec św.44! N a m ie s tn ik  C h ry s tu sa  
p rz y w ita ł n a s p o z d ro w ie n ie m „Niech będzie 
pochwalony Jezus Chrystus44! a z e b ra n i n a  
a u d je n c ji p ą tn ic y o d p o w ie d z ie li „Na wieki 
wieków amen44. N a s tęp n ie O jc ie c św . p rz y ­
s tą p ił d o  k a ż d e g o  p ą tn ik a i d a ł d o u c a ło w a n ia  
re lik w ie . P o  te j c e re m o n ji z a s ia d ł n a tro n ie i 
w y g ło s ił  n iż e j  p o d a n ą  (w  s tre szc z e n iu )  p rz e m o w ę:

Mowa Ojca Świętago
S e rc e w y p e łn ia ra d o ść n ie z m ie rn a , w id z ą c  

W a s tu ta j p rz y b y ły c h w  ta k  l ic z n e j g ro m ad z ie  
z drogiej nam zawsze Polski. N ie p rz e ra ­
z iły W a s o d le g ło ść , n i tru d y  i n ie w y w c z a sy  
p o d ró ż y , g d y c h o d z i o o b ja w ie n ie W a sz y c h  
u c z u ć , m iło śc i, p rz y w ią z a n ia  i o d d a n ia s ię S to ­
l ic y A p o s to lsk ie j i M a tc e n a s w sz y s tk ich , K o ś ­
c io ło w i św ię te m u , a sz c ze g ó ln ie j N a m  o so b iśc ie  
ja k o  O jc u c a łe g o c h rz e śc ija ń s tw a .

W id z ę W a s tu ta j p rz y  so b ie —  z e  w sz y s t­
k ic h d z ie ln ic P o lsk i, ty c h  o d Zakopanego i 
od Pomorza, Łodzi i Kalisza, Wilna i War­
szawy. W id z ę w sz y s tk ie s ta n y  p o lsk ie g o  sp o ­
łe c z e ń s tw a  z w a sz y m k le rem k a p ła n a m i i b i­
sk u p a m i, n a c z e le z w ile ń sk im  a rc y p a s te rz e m . 
P a trz ę n a W a s ja k o n a re p re z e n ta c ję  n a ro d u  —  
bo p ie lg rzy m k a ta z o s ta ła p o s ta n o w io n ą p rz e z  
c a ły  E p isk o p a t P o lsk i, ja k o n a ro d o w a w  c e lu  
u c z c z e n ia N a sz e g o K a p ła ń sk ie g o Ju b ile u sz u  i 
1 0  le c ia N ie p o d le g ło śc i W a sz e j O jc z y z n y . S p ra ­
w ia N a m  to  n ie w y m o w n e sz c z ę śc ie , ż e ta p ie l­
g rz y m k a te g o  n a ro d u , k tó ry z n a m y b liż e j a n i­
ż e li in n e , pracowaliśmy wśród niego, po­
dzielaliśmy jego klęski i zwycięstwa, smu­
ciliśmy się i radowaliśmy się z nim w złej 
i dobrej doli.

M o ty w y  Waszej tu obecności piękne i 
dostojne. Wzrusza Nas te n p ie rw sz y —  
u c z c z en ia  Ju b ile u sz u N a sz eg o  K a p ła ń s tw a , z łą ­
c z o n e g o z p ra g n ie n ie m z a c z e rp n ię c ia z R o k u  
Ju b ile u sz o w e g o  ja k b y  z e sk a rb n icy  d u c h a ty c h  
ła sk i b ło g o s ła w ie ń s tw , ja k ic h b e z m ia r d a je  
B ó g z a  N a sz e m  p o ś re d n ic tw e m  ty m  w sz y s tk im , 
k tó rzy  d o p e łn ią  w a ru n k ó w  p rz e z N a s p rz e p isa ­
n y c h . R a d u je N a s ta W a sz a o c h o c z o ść  z a c z e r­

p n ię c ia  d a ró w  n ie b a z p ie rw sz e j rę k i, z e  ź ró d ła , 
c h o ć m o g lib y śc ie je z y sk a ć u s ie b ie , w  sw o ic h  
p a ra f ja ch —  p rz ez sw o ic h d u sz p a s te rz y . G o -  
rą c o ść W a sz eg o  se rca , ła k n ie n ie d u c h a  sp ro w a ­
d z iły W a s d o  te g o  Ś w ię te g o M ia s ta , k tó re  p o ­
s ia d a k a ta k u m b y , a w  n ic h z a w a rtą h is to rję  
m ę c z e ń s tw  p ie rw sz y c h c h rz e śc ija n , b ę d ą c y c h  
z a d a tk ie m  try u m fu W ia ry  i K o śc io ła św -, b a ­
z y lik i, p ie rw sz e św ią ty n ie P a ń sk ie , d o  k tó ry c h  
p o p rz ed n ic y n a s i p rz y w ią z a li o d p u s ty i b ło g o ­
s ła w ie ń s tw a sp e c ja ln e , p o m n ik i w ie lk ie j k u ltu ry  
d a w n e j, p o d n o sz ą c e u m y s ł d o T e g o , k tó ry  je s t  
n a tc h n ie n ie m i s iłą w e w n ę trz n ą w sz e lk ieg o  
c z ło w ie k a , a sz c z e g ó ln ie j k a ż d e g o w ie lk ie g o  
tw ó rcy  i m is trz a .

P o d n o s i N a s i d ru g i m o ty w  dziękczynie­
nia Boskiemu Miłosierdziu za wolność i 
zjednoczenie Niepodległej Ojczyzny Wa­
szej, nad której narodzinami czuwał Bóg 
i Matka Najświętsza, którą tak czci naród 
polski. Za p o łą c z en ie  ty c h  d w u w p ły w ó w  —  
w d z ię c z n e je s t se rc e N a sz e i n ie w ie m y , ja k  
m a m y z a n ie W a s w y n a d g ro d z ić . Miłością 
chyba ojcowską dla całej Polski. B o  i 
warta jest Ona tego. D z ie d z ic tw o z d o b y liś ­
c ie w ie lk ie —  gorącej wiary i przywiązania 
do Kościoła Ojców Waszych, b ę d ą c y c h  o b ­
ro ń c a m i S to lic y  A p o s to lsk ie j i c a łe g o c h rz e śc i ­
ja ń s tw a p o d c z a s ro z m a ity c h b u rz d z ie jo w y c h .  
T o  św ię te  d z ied z ic tw o  i d z iś  sz a n u je c ie , a  p rz e ­
k o n a łe m  s ię o te rn p o d c z a s W a sz e g o z W a m i 
w sp ó łż y c ia .

D la u trz y m a n ia n a d a l te g o  d z ie d z ic tw a —  
p o trze b a z a c h o w an ia  trze c h  rz e c z y : modlitwy, 
czuwania i czynu. Umiecie się modlić i 
to wasza zaleta i skarb przeogromny. 
W pamięci Naszej stają wasze wiejskie 
kościoły pełne rozmodlonego ludu, wasze 
święta, obyczaj i zwyczaj religijny. Ile 
w nich dziecięcej, gorącej, bez zastrzeżeń 
modlitewnej wiary. Trwajcie w tej mo­
d litw ie —  ona was zbawi i nieba jeszcze 
na ziemi przychyli. A le i czuwajcie! M im o  
p o tę g i m o d litw y i je j m o c y w y je d n y w a n ia u  
B o g a w sz y s tk ieg o  d la ty c h , k tó rz y  G o o  c o k o l­
w ie k  p ro sz ą —  n a le ż y b a c z y ć , c z u w a ć , b y  n ie  
d a ć d o s tę p u w ro g o w i, k tó ry k rą ż y , c z y h a , 
w c isk a s ię w sz ę d y , b y s ła b e g o n ie ra z  z ła m a ć ,  
b y p o s ie w g rz e c h u w  d u sz e lu d z k ie , n a w e t 
o k u p io n e k rw ią B a ra n k a z a rz u c ić . Takim u  
Was wrogiem, choć może nie jawnym jest 
masonerja. W c h o d z i o n a d o w a sz e g o ż y c ia  
b o c z n e m i d rz w ia m i —  ju ż d z ia ła w  n ie k tó ry c h  
d z ie d z in a c h n a ra z ie sp o ra d y c z n ie , a le z p ro ­
g ra m em  n a  p rz y sz ło ść  o p a n o w a n ia  i p rz e n ik n ię ­
c ia w sz y s tk ie g o . W y m a g a to  o d W a s p ra cy i 
z o rg a n iz o w a n e j a k c ji. T u n a le ż y iś ć z a w sk a ­
z a n ia m i św ię te g o Ig n a c eg o  —  życiem praco­
wać na zbawienie duszy i szczęście całe- 
narodu. Ju ż z a c z ę liśc ie tą sa m o o b ro n ę . Z e  
sp ra w o z d a ń i o so b is te g o s ty k a n ia  s ię z  W a sz y ­
m i P a s te rz a m i w ie m y i to n a s n ie z m ie rn ie ra ­
d u je , —  ź e A k c ja K a to lic k a w  P o lsc e  w  fo rm ie  
ja k ą śm y  je j d a li z a n a sz e g o  p o n ty fik a tu , ro z w i­
ja s ię c o ra z p o m y ś ln ie j. N a le ży  ją  je d n a k  roz­
ciągnąć na szersze sfery, na ubogich i bo­
gatych, prostaczków i uczonych, na całe 
społeczeństwo katolickie. A p o s to ls tw e m  
św ie c k im  p o d e p rz e m y p ra c ę d u sz p a s te rsk ą , —  
a le trz e b a d o te g o  g o rliw o śc i,  p o św ię c e n ia i c ie r ­
p liw o śc i w  z d o b y w a n iu c o ra z to n o w y c h d z ie ­
d z in , k tó re w p a d ły ju ż m o ż e w  rę c e w ro g a .



B ó g n a m w te j p ra cy d o p o m o ż e —  je n o  
s ię o to u s ta w icz n ie i g o rą c o m o d lić , c z u w a c  
i p ra c o w ać . Tu z całego serca i duszy 
chcielibyśmy dać Wani zadatek tych łask 
i błogosławieństw, ile to leży w mocy Na­
szej, we władzy Wikarjusza Chrystusowe­
go na ziemi i następcy Piotrów na Stoli­
cy Apostolskiej. Błogosławimy te sztan­
dary otaczające Nasz tron, a wyrażające 
symbolicznie naród cały, Ojczyznę Waszą, 
błogosławimy Wasze władze duchowne i 
świeckie, rodziny, młodzież i dziatwę, or­
ganizacje i stowarzyszenia, Was obecnych 
i Tych, którzy z duchem Waszym, choć 

nieobecni, w tej chwili się komunikują! 

Niech Bóg poszczęści Waszym pracom i 
poczynaniom, sprawom, i temu wszystkie­
mu, co życie Wasze stanowi i niem roz­
strzyga. Błogosławimy cały naród i całą 

Polskę. \ ........................
P o  p rz e m ó w ie n iu u d z ie lił O jc ie c św . w sz y ­

s tk im  S w e g o b ło g o s ła w ie ń s tw a .
S to ją c p rz ed  tro n e m  z a śp iew a liśm y  n a Je ­

g o  p ro śb ę p ie śń B o ż e c o ś P o lsk ę . Ł z y  i sz lo ­
c h a n ie b y ły  z a d a tk iem  te j w ie lk ie j u ro c z y s to śc i. 
P o  o d śp ie w a n iu  p ie śn i p o ż e g n a ł n a s O jc ie c św . 
s ło w a m i „ N ie c h b ę d z ie p o c h w a lo n y  Je z u s  C h ry ­
s tu s" w y p o w ie d z ia n e m i p o p o lsk u . Ju tro w  
n ie d z ie lę w sp ó ln a K o m u n ja św . B . S .

B U R Z E W  A N G L JI.

N a w y b rze ż a c h I r la n d ji i A n g lji sz a le je s il­
n a b u rz a . W ia tr w ie je z sz y b k o śc ą 7 0 m il n a  
g o d z in ę . W  h ra b s tw ie T y ro n e  ( I r lan d ja ) b u rz a  
u sz k o d z iła 3 m o sty . W  B o u rn e m o u th z n a n e j 
m ie jsc o w o śc i k ą p ie lo w e j o rk a n  z n ió s ł 6 0  b u d y n ­
k ó w  k ą p ie lo w y c h .

S K A R B W  F U N D A M E N T A C H K O Ś C IO Ł A .

P o d c z a s w z m a c n ian ia fu n d a m e n tó w  k o śc io ­
ła w  P u ła w a c h w y d o b y to sk a rb ie c d u k a tó w  i 
ta la ró w  p o lsk ic h z ro k u 1 6 5 8 , w a ż ą cy  5 8 k lg .

M A R S Z A Ł E K  P IŁ S U D S K I W  S U L E JÓ W K U .

M a rsz a łe k  Jó z e f P iłsu d sk i w y je c h a ł d o  S w e j  
re zy d e n c ji le tn ie j d o S u le jó w k a .

P O Ż A R  L A S Ó W  W  T A T R A C H .

W  N o sa lu n a d K u ź n ic a m i w y b u c h ł g ro ź n y  
p o ż a r la só w .

P O Ż A R  S T R A W IŁ  4 2 Z A B U D O W A N IA .

L w ó w  1 0 . X . N a d e sz ła tu w ia d o m o ść o  
g ro ź n y m  p a ź a rz e , k tó ry  s tra w ił 4 2 z a b u d o w a n ia  
g o sp o d a rsk ie w e w si H a rtu d a w  p o w . G ró d e k  
Ja g ie llo ń sk i. ,

P o ż a r w y b u c h ł w  z a g ro d z ie K a ro la B a k ie ” 
ra , k o lo n is ty , o d o g n ia , z a p ró szo n e g o p rz e z  
d z ie c i, k tó re b a w iły s ię w  s to d o le z a p a łk a m i i 
ro z sz e rz a ją c s ię sz y b k o  s tra w ił 4 2  z a b u d o w a n ia ,  
n a le ż ą c e d o k ilk u n a s tu g o sp o d arz y . S tra ty  w y ­
n o sz ą o k o ło  p ó ł m iljo n a  z ł.

- na
W  N e a p o lu  m ie sz k a liśm y n a w z g ó rzu  V o -  

m e ro , sk ą d ro z ta c z a s ię c u d o w n y w id o k  n a  
m ia s to , z a to k ę i W e z u w ju sz . O k o p rz y c iąg a  
m ia n o w ic ie c z a rn y s to ż e k w u lk a n u , z k tó re g o  
sz c z y tu u n o s i s ię s łu p  d y m u  p o d o b ło k i. W ie ­
c z o re m n a s łu p ie u k a z u je  s ię o d b la sk o g n ia  
p o d z ie m n e g o , a g rz m o ty p o d z ie m n e p rz y p o m i­
n a ją , ja k k ru ch a je s t sk o ru p a z ie m i, n a k tó re j 
w z n o s i s ię m ia s to . Ja k g ro ź n y m  m o ż e b y ć  
W e z u w ju sz d o z n a ły w  ro k u 7 9 p o n a ro d z e n iu  
C h ry stu sa P a n a trz y m ia s ta : S ta b ia c , H e rc u -  
la n u m  i P o m p e ji.

W  ty m  ro k u p o p ió ł g o rą c y  z a sy p a ł m ia s ta , 
a k to z m ie sz k a ń c ó w n ie u c ie k ł, z g in ą ł s tra ­
sz n ą śm ie rc ią . D z iś o d k o p u je s ię te m ia s ta , a  
m ia n o w ic ie P o m p e ji ju ż je s t w  w ię k sz e j c z ę śc i  
o d k ry te . W ła śn ie p rz e c h ad z a m y s ię  z to w a rz y ­
sz e m  p o d ró ż y  p . T a d e u sz e m  K e n tz e re m  z L ip -  
n ic z e k p o s ta ro ż y tn y ch u lic ac h  i sp o g lą d a m y  
n a w sz ę d z ie  w id o c z n y  sz c z y t g ro ź n e j g ó ry , g d y  
z b liż y ł s ię d o n a s W ło c h i w ie lu s ło w a m i i 
g ie s ta m i z a o fia ro w a ł  n a m  k o n n ą  ja z d ę  n a sz c z y t 
W e z u w ju sz a . W y sta rc z y ło u p rz y to m n ić so b ie , 
ż e W e z u w ju sz je s t 1 2 0 0 m e tró w w y so k i, ż e b y  
z ro z u m ie ć , ja k  tru d n ą m u si b y ć  ja z d a  k o n n a  n a  
sz c z y t w u lk a n u . Z n a la z ł s ię trz e c i o c h o tn ik w  
o so b ie tu ry s ty n ie m iec k ie g o , w ię c ru sz a m y  w  
d ro g ę .

S a m o c h o d e m  d o je ż d ż a m y d o o sa d y B o sc o  
tre c a se i tu d o s ia d a m y ru m a k ó w . T o w a rz y ­
sz y  n a m p rz e w o d n ik n a c z w a rty m  k o n iu . Je -  
d z ie m y u lic a m i m ia s te c z k a p o te m  w ie d z ie n a s  
d ro g a p rz e z w in n ice i la se k B rzo z o w y z a w sz e  
w g ó rę d o C a sa b ia n c a —  b ia łeg o d o m u  —  
o s ta tn ie g o o s ie d la lu d z k ie g o n a s tro m y c h  s to ­
k a c h g ó ry . D o tą d  k o n ie b ie g ły  k łu se m  o s try m .  
M ó j ru m a k , a m b itn a b e s tj i , c h c ia ł b ie d ź n a  
c z e le , a  ż e k o ń to w a rz y sz a n ie m c a n ie c h c ia ł

Pożar wioski.
W e F ra n c ji, k o ło P a ry ża  sp ło n ę ła p rz e d  k ilk u  d n ia m i c a ła w io sk a . O g ie ń  

w z n iec iły d z iec i b a w ią c e s ię z a p a łk a m i. F o to g ra f ia p rz e d s ta w ia n a m  
sp a lo n e d o m y .

Imponujące uroczystości
na cześć Pułaskiego w Ameryce

S a v a n n a h 1 0 . X . 2 9 . W c z o ra j ro z p o c z ę ły  
s ię im p o n u ją c y m o b c h o d e m  w  S a v a n n ah w ie l­
k ie u ro c z y s to śc i p a ń s tw a i lu d u S ta n ó w  Z je d ­
n o c z o n y c h A m e ry k i P ó łn o c n e j n a c z e ść b o h a ­
te ra n ie p o d le g ło śc i a m e ry k a ń sk ie j, K a z im ie rz a  
P u ła sk ie g o , p o le g łe g o p o d S a v a n n a h p rz e d 1 5 0  
la ty .

S5Ozień żałoby18 na Litwie 
zorganizowany przez „Związek Oswobodzenia Wilna"
W iln o 1 0 . X . 2 9 . Z  p o g ra n ic z a  d o n o sz ą , ż e , 

Z w ią ze k O sw o b o d z e n ia W iln a w e w sz y s tk ic h  
m ie jsc o w o śc ia c h  p o g ra n ic z n y c h , m ia s te c zk a c h  i 
o s ie d la c h , p rz y g o to w a ł p ro g ra m „ ż a ło b y " n a  
d z ie ń  9 p a ź d z ie rn ik a . N a te ren ie L itw y  w  d n iu  
ty m  o d b y ły  s ię t . z w . ż a ło b n e p o c h o d y  z e  sz ta n ­
d a ra m i i śp ie w e m . W  s tra ż n ic a c h litew sk ic h

Wśród rozbitych wagonów znalazło śmierć 7 osób 
Katastrofa kolejowa pod Dęblinem

N a s ta c ji S ó b o le w , n a le ż ą c e j d w a o 9 rsz a -  
w sk ie j d y re k c ji k o le jo w e j, o d le g łe j o k lm .o d S  
W a rsz a w y , m ię d z y P ila w ą a D ę b lin em , p o c ią g  
p o śp ie sz n y  to w a ro w y  n r . 9 6 p rz e je c h a ł sy g n a ł 
w y ja z d o w y i z d e rz y ł  s ię  z  o so b o w y m  p o c ią g iem  
iir . 9 2 4 , id ą c y m  z e L w o w a d o W a rsza w y . W  
p o c ią g u  o so b o w y m  ro z b ite są 3 w a g o n y , a m ia -  

u s tą p ić m ie jsc a , c o  c h w ilk ę  o d b y w a ł s ię w y śc ig  
sz a lo n y  i p ra w d z iw y  c u d , ż e n ie  w y le c ia łe m  z  
s io d łć i w  c z a rn y p o p ió ł. O d C a sa b ia n c a ro z ­
p o c z y n a s ię s tro m a , z y g z a k o w a ta śc ie szk a , to  
te ż ru m a k o m  n a sz y m  o d e sz ła o c h o ta d o  w y śc i­
g ó w . S a p ią c sz ły  k ro k  w  k ro k  w  g ó rę  p o  u su ­
w a ją cy m  s ię p o p ie le a je d n o p o tk n ię c ie s ię  m o ­
g ło  p rz y b a w ić i śm ie rć k o n ia i je ź d ź c a .

o w ia t p e łe n c u d n y c h b a rw p o łu d n io w e j  
k ra in y  g in ie c o ra z n iż e j p o d n a m i. P o c h ło n ę ła  
n a s c z a rn a p u s ty n ia p o p io łu i z a s ty g łe j la w y .  
O d C a sa b ia n c a je c h a liśm y d o b rą g o d z in ę d o  
b rz e g u  s ta re g o k ra te ru . T e ra z trz eb a z e s ią ść  
i p ie sz o iś ć d a le j b rz eg ie m  k ra te ru  b a rd z o  m o ­
z o ln ą śc ie ż k ą  d o „ d o lin y p ie k ła * * . D o lin a  ta , to  
w y ło m  w  śc ia n ie k ra te ru , sk ą d w  ro k u 1 9 0 6  
sz e ro k i s tru m ień la w y  p o p ły n ą ł a ż d o  T o rre  
A n u n z ia ta n a d m o rz e m . P o g o rą c e j je sz c z e  
w e w n ę trz n e j śc ia n ie  k ra te ru , sp u sz c z a m y  s ię  g łą b  
ż e b y d o trz e ć d o  n o w e g o  k ia te ru , k tó ry  w y tw o ­
rz y ł  s ię  n a  d n ie  s ta re g o  ja k o  s to ż e k  1 0 0 m e tró w  
w y so k i. K ro c z y m y  ju ż w  d y m ie a o p a ry  s ia r­
k o w e d u sz ą n a s n ie z n o śn ie . C o c h w ilę s ły ­
c h a ć g rz m o t p o d z ie m n y a sk a ła d rż y  p o d n o ­
g a m i n a sz em i. C o z a  g ro z a , c o  z a  g o tę g a p rz y ­
ro d y ! T u  n a p ra w d ę je s t p ie k ło  n a z ie m i,

N a re sz c ie s ta je m y , m y d ro b n e ż y ją tk a w  
te rn c z a rn e m  p u s tk o w iu , u s tó p  w e w n ę trz n e g o  
k ra te ru . A le w e jść je sz c z e  n a te n  n o w y  k ra te r  
i z a ż y ć c a łe j g ro z y p o ło ż e n ia , to n ie p o d o b n a .  
T o  b y ło b y ig ra n ie m  z w ła sn e m  ż y c iem . W o ­
b e c te g o  z a trzy m u je m y s ię n a c h w ilk ę a  ja  k o ­
rz y s tam  z e  sp o so b n o śc i, ż e b y z e b ra ć  k ilk a o k a ­
z ó w  m in e ra lo g ic zn y c h . N a s tę p n ie ro z p o c z y n a ­
m y  o d w ro t. P o g o d z in ie s ta n ę liśm y u  n a sz y ch  
k o n i, k tó re p o z o s ta ły b e z n a d z o ru i s ię n ie c o  
p o k a le c z y ły . Ja z d a z g ó ry  w  d ó ł o k a z a ła s ię  
tru d n ie jsz ą n iż ja z d a p o d g ó rę . T rz e b a b y ło  
k o n ia trz y m ać o s tro  w  le jca c h  i u w a ż n ie  k ie ro ­
w a ć , ż e b y  n ie p o le c ie ć  w  d ó ł n a  z ła m an ie  k a rk u .

D e le g a c ja p o lsk a p rz y jm o w a n a je s t e n tu ­
z ja s ty cz n ie . S z e re g  p rz e m ó w ie ń  w y g ło sz o n y c h  
p rz e d  p o m n ik ie m  P u ła sk ie g o , z a in a u g u ro w a łu -  
ro c z y sto ść . P rz em ó w ie n ie S ie ro sz e w sk ie g o  d a ­
ło p a w ó d d o  g o rą c y c h m a n ife s ta c y j d la P o lsk i 
i n a to d u P o lsk ie g o .

n a d  g ra n ic ą z o s ta ły  p o w y w ie sz a n e  c z a rn e , ż a ­
ło b n e c h o rą g w ie , a o fic e ro w ie n o s ili c z a r­
n e  o p a sk i n a ra m ien iu . W  sz k o ła ch  o d b y ły  s ię  
sp e c ja ln e o d c z v ty o u tra c ie i z n a c ze n iu W iln a  
ja k o s to lic y . W  u ro c z y s to śc ia c h ty c h w z ię li 
u d z ia ł ró w n ie ż c z ło n k o w e  rz ą d u lite w sk ie g o .

—»—

n o w ic ie b ra n k a rd  i 2 w a g o n y trz e c ie j k la sy .  
W  p o c ią g u  to w a ro w y m  ro z b ity c h je s t 8 w a g o ­
n ó w , w  te rn  3 d o sz c z ę tn ie . O b y d w a  p a ro w o z y  
są ró w n ie ż ro z b ite .

K a ta s tro fa p o c ią g n ę ła n ie s te ty  z a  so b ą  w ie l­
k ie s tra ty  w  lu d z ia c h . 1 8 o só b je s t ra n n y c h ,  
w  te rn 1 5 c ię ż k o . O d s ta w io n o  ic h d o sz p ita la

N ie m o ż n a b y ło n a d łu g o  o d e rw a ć o k ą o d  
śc ie ż k i, a tu  u d o łu  ro z tac z a ł s ię c u d o w n y  w  
d o k n a w y b rz e ż e m o rz a z d łu g im  sz e re g ie m  
o sa d a ż p o ś lic zn e S o rre n to . A  ta m  h e n n a  
m o rzu  b łę k itn ie ją w y sp y C a p ri i Isch ia ja k o b y  
d w a b a s tjo n y , p o s taw io n e n a s tra ż y  u w e jśc ia  
d o n a jp ię k n ie jsze j z a to k i św ia ta .

N a re sz c ie s ta je m y k o ło  C a sa b ia n c a i z n o ­
w u o ta c z a n a s ż y c ie . G o sp o d a rz c z ę s tu je n a s  
s ła w n em  w in e m  „ L a c rim a s  C h ris ti —  łz y  C h ry -  
s tu sa “ , a le m y d z ię k u je m y i z n o w u o s try m  
k łu te m  w ra c a m y  d o B o sc o  tre v a se . W  g o sp o ­
d z ie  sp o ż y w a m y  p o d w ie c z o re k ,  p ije m y  p o  sz k la n ­
c e b a rd z o m ło d eg o w in a L a c rim a s C h ris ti a  
p o te m sa m o c h o d em je d z ie m y  d o  s ta c ji T o rre  
A n u n z ia ta . S p ó ź n iliśm y p o c ią g , trze b a c z e k ać  
n a n a s tę p n y .

Ś c ie m n i o s ię ty m c z a se m  n a d w o rze . U ż y ­
w a m y p rz e c h a d z k i w  o g ro d z ie d w o rc o w y m  a  
w ia tr o d m o rz a n ie s ie św ie żą s ło n a w ą  w o ń . 
D o la tu je n a s śp ie w ro z k o sz n y  p rz y to w a rzy ­
sz e n iu m a n d o lin y . P o c ią g z a b ie ra n a s d o N e ­
a p o lu a o k o ło g o d z in y  1 0 s ta je m y  w  n a sz y m  
p e n s jo n a c ie n a  V o m e ro , w ita n i z  u c z u c ie m  u lg i  
p rz e z p . K e n tz e ro w ą .

W y p ra w a n a W e z u w ju sz b y ła p e łn a s il­
n y c h w ra ż e ń , a le c z u łe m  ją w  k o śc ia c h d o b re  
trz y d n i. Je ż e li sz c z ę ś liw y lo s je sz cz e ra z z a ­
p ro w a d z i m n ie d o p ię k n e g o N e a p o lu , p o ja d ę  
z n o w u n a sz c z y t W e z u w ju sz a , a le ju ż n ie n a  
g rz b ie c ie k o n ia a le ra c ze j w y g o d n ą k o le jk ą li­
n o w ą C o o k ‘a . Z a to k a N e a p o lita ń sk a  b e z W e ­
z u w ju sza s tra c iła b y sw ó j c h a ra k te ry s ty cz n y  
w y g lą d , a le z d ru g ie j s tro n y W e z u w ju sz u n o s i  
s ię n a d m ia s te m  i o k o lic ą ja k g ro ź n y sm o k ,  
g o tó w  k a ż d e j c h w ili z io n ą ć p o ż o g ą i śm ie rc ią .  
Je d y n y m  o b ro ń c ą p o b o ż n e g o lu d u p rz ed  ty m  
sm o k ie m  je s t św . Ja n u a ry .

. K s. Ł ę g o w sk i.



w  D ęb lin ie . K o n d u k to r b ag ażo w y p o c iąg u to ­
w aro w eg o o raz 2 żo łn ie rze zab ic i, 3 żo łn ie rzy  
b rak .

W ed łu g o sta tn io n ad eszły ch w iad o m o śc i 
je s t 7 o só b zab ity ch .

K ilk a o sad p o d p a lo n y ch .
W  o sad z ie W ło szy n , g m . S zczu ró w , p d w . 

B rzesk o , w o jew . K rak o w sk ieg o , p o ża r zn isz ­
czy ł 1 4 d o m ó w . 1 4 s to d ó ł i 1 ch lew . S tra ty  s ię ­
g a ją d o 2 5 0 .0 0 0 z ł.

W  o sad z ie B ie lew  (p o w . B rzesk o ), sp a liło  
s ię 3 1 d o m ó w , 3 4 s to d o ły , 2 9 s ta jen i 3 0 ch le ­
w ó w , a tak że jed en d u ży sk lep . S tra ty w y n o ­
szą o k o ło p ó ł m iljo n a z ło ty ch .

1 0 8  o só b p o zo s ta ło b ez d ach u n ad g ło w ą .
W e w si Jo rd o w n ik i (p o w . B rzesk o ) so a liło  

s ię 1 0 d o m ó w . S tra ty  w y n o szą o k o ło ło  1 5 0 .0 0 0  
z ło ty ch .

W e w szy stk ich  trzech  w y p ad k ach d z ia ła ły  
ręce p o d p a laczy , p raw d o p o d o b n ie  ru s in ów , k tó ­
rzy n iew iad o m o w  jak im  ce lu k rąży li p o p o ­
w iecie .

W e w si B ru k o w e j, p o w . Ja s ło , w  K rak o -  
w sk iem sp a liło  s ię 1 6 d o m ó w , ty leż ch lew ó w  i 
1 8 s to d ó ł.

S tra ty w y n o szą o k o ło 2 0 0 .0 0 0 z ło ty ch .

N IE Z N A N A  C H O R O B A W  T O R U N IU .

W  o sta tn ich d n iach w  T o ru n iu  w śró d  d z ia"  
tw y szk o ln e j zaczę ła s ię sze rzy ć n o w a ep ide -  
m ja . D ziec i d o sta ją n ag le g o rączk i i sk a rżą  s ię  
n a s ilne b ó le w  s taw ach . Jed n o cześn ie z g o ­
rączk ą w y stęp u je zap a len ie sp o jó w ek . D o ty ch ­
czas zan o to w an o 8 0 w y p adk ó w te j n iezn an e j  
ch o ro b y .

W C IĄ Ż  JE S Z C Z E  M A R Z Ą  O  R O Z B IO R Z E  
P O L S K I.

B erlin 1 0 . X . Z n an y in ic ja to r p lan u o so ­
ju szu w o jsk o w ym  n iem ieck o -fran cu sk im , A rn o ld  
R ech b e rg , p rzem y sło w iec n iem . o g ła sza  o św iad ­
czen ie w y jaśn ia jące jeg o zam ia ry w  s to su n k u  
d o P o lsk i.

P o lsk a ch w ilo w o zn a jd u je s ię p o m ięd zy  
k le szczam i. N a w sch o dz ie m a w ro g a w szy st­
k ich p ań s tw  cy w ilizo w an y ch , n a zach o d z ie zaś  
N iem cy , k tó re tak d łu g o n ie m o g ą b y ć p rzy ja ­
c ie lem  P o lsk i, d o p ó k i k w estja k o ry ta rza  n ie  zo ­
s tan ie za ła tw io n a .

O  ile w ięc w  raz ie zaw arc ia so ju szu n ie ­
m ieck o  fran cu sk ieg o , P o lsk a zg o d z iłab y s ię n a  
o d d an ie N iem co m  G d ań sk a i k o ry ta rza i to  p o d  
w aru n k iem  u zy sk an ia w o ln eg o p o rtu w  G d ań ­
sk u o raz g w aran c ji francu sk o -n iem ieck ie j co d o  
w o ln e j żeg lu g i n a W iśle i s tab ilizac ji w szy st­
k ich p o zo s ta ły ch g ran ic P o lsk i, k o n k lu d u je  
R ech b e rg , to s tan o w isk o P o lsk i i je j k red y t f i­
n an so w y n ie ty lk o  n ie d o zn a łb y o słab ien ia , le cz  
m u sia łb y  w zro sn ąć .

—  A k ad em ja k u czc i P u łask iego . D ziś , w ie ­
czo rem  w ’ sa li k in a „S ło ń ce" o d b ęd z ie s ię ak a ­
d em ja k u czc i K az im ie rza P u łask ieg o . W stęp  
n a ak ad em ję w y n o si 5 0 g ro szy . B ile ty w cze ­
śn ie j d o n ab y c ia w  k sięg a rn i p . W o jteck ie j.

—  Im p rezy L . 0 . P . P . w  zw iązk u z „T y ­
g o d n iem  L o tn iczy m " K o m ite t P o w ia to w y L . O . 
P . P . o rg an izu je w  n ad ch o d zącą n ied z ie lę d n ia  
1 3 p aźd z ie rn ik a b r. k w estę u liczn ą , o raz p o k az  
o b ro n y p rzec iw lo tn icze j i p rzec iw g azo w ej n a  
u licach m ias ta w  g o d z in ach  p rzed p o łu dn io w y ch  
i p o p o łu d n io w y ch .

P o k azy o rg an izu je P o w . K  n t P . W . i W . 
F . p rzy u d z ia le m ie jsco w y ch h u fców  szk o ln y ch  
P . W . i o rg an izac ji P . W .

N iech k ażd y sp e łn i sw ó i o b y w a te lsk i o b o w ią ­
zek i n a ręce k w estu jący ch  P ań z ło ży ch o c iaż  d ro ­
b n y d a tek n a Ł G P P .

P o w ia to w y K o m ite t L . O . P . P .
—  N o sra k o m u n ik ac ja au to b u so w a n a sz laku  

G ru d z iąd z— R ad zy ń — W ąb rzeźn o . P an K o stk o w -  
sk i z G ru d z iąd za u ru ch am ia k o m u n ik ac ję au to ­
b u so w ą  n a  sz lak u  G ru d z iąd z— R ad zy ń — W ąb rze ­
źn o i o d w ro tn ie . W ed łu g ro zk ład u ja zd y , au ­
to b u s p rzy ch o d ził b ęd z ie z G ru d z iąd za d o W ą ­
b rzeźn a o g o d z . 7 ,5 5 ran o , a p o p o łu d n iu o  
g o d z in ie 1 6 ,5 5 . W  s tron ę G ru d z iąd za o d jazd  
ran o o g o d z . 8 ,3 0 ; p o p o łu d n iu o g o d z . 1 7 ,3 0 . 
N o w em u p rzed s ięb io rs tw u  ..S zczęść B o że* .

—  W y p ad ek sam o ch o d o w y zn an eg o sp o łeczn i­
k a . P an  Jó ze f S o jeck i z O rzech o w a p rezes P o ­
w ia to w y P . T . R ., zn an y n a ca lem P o m o rzu  
sp o łeczn ik , iu leg ł w  u b ieg ły w to rek w y p ad k o ­
w i sam o ch o do w em u . K ilk a o d n ie s io n y ch , le cz  
n ie g ro źn y ch ran zah am o w ały in ten sy w n ą i o - 
w o cn ą p racę p an a P rezesa n a k ilk a  d n i. P an u  
P rezeso w i S o jeck iem u ży czy m y jak n a jry ch le j-  
szeg o p o w ro tu d o zd ro w ia .

—  „R o la B o ża" p ism em  fa łszy w y ch p ro ro k ó w !  
W  p o w iec ie , p ła tn i p raw d op o d o b n ie  ag en c i h o -  
d u ro w có w , ro zd a ją p isem k o  p o d  ty tu łem  „R  » -  
E LKJIHGFEDCBAa Boża" P isem k o  to je s t o rg anem  h o - 
d u ro w có w , zw o len n ik ó w  t. zw . K o śc io ła n a ro do ­
w eg o . O strzeg am y n aszy ch C zy te ln ik ó w , b y  
R o li B o że j n ie o d b ie ra li.

—  Z ap a lczy w i o b y w a te le . P rzy g rze  w  k a r­
ty p o b ili s ię  d w a j zn an i o b y w a te le , w y w o łu jąc  
w ie lk ie zg o rszen ie .

—  U  c iek ł k o ń . Z s ta jn i p . W iśn iew sk ieg o  
C zy sto ch leb ia , ze rw a ł s ię k o ń i u c iek ł w  n ie ­

w iad o m y m  k ie ru nk u .FEDCBA

j :;r u c h  t o w a r z y s t w . "

—  C zło n k ow ie T ea tru L u d o w eg o . W  p o n ie ­
d z ia łek I4 b m . o g o d z . 8 -m e j w  lo k a lu p . J . 
K aczy ń sk ieg o o d b ęd z ie s ię zeb ran ie cz ło n k ó w , 
ce lem  ro zd an ia ró l. T y ch k tó rzy n ie zap łac ili 
sk ład ek  u p rasza s ię o u iszczen ie  n a  p o w y ższem  
zeb ran iu  Z arząd .

— Wąbrzeźno. B aczn o ść . P rzysz ła lek c ja T o w . 
Ś p iew u  M ło d z ieży Ż eńsk ie j św . C ecy lji o d b ęd z ie  s ię d n ia  
1 2 . X . 2 9 r . w ieczo rem  o g o d z . 7 3 0 w  sa lce W ik arjó w k i.

O  p rzy b y c ie w szy stk ich C zło n k iń p ro s i 
Z arząd .

— Baczność inwalidzi! M iesięczn e zeb ran ie L eg ji 
In w alid ó w W o jsk P o lsk ich o d b ęd z ie s ię d n ia 1 2 b m . o  
g o d z . 1 2 i p ó l w  lo k a lu p . W eb era p rzy u l. K o le jo w e j 7 8 .

Z arząd .

D ru k i n ak ład : „G ło s W ąb rzesk i" B . S zczu k a, W ąb rzeźn i. 

R ed ak to r o d p o w ied z ia ln y : A lfo n s S zczu k a W ąb rzeźn o .

Z a d z ia ł o g ło szeń R ed ak c ja n ie b ie rze o d p o w ied z ia ln o śc i.

Przetarg przymusowy
We wtorek, dnia 15. X. 

1329 r. o godz. IO-iej przed po?, 
sp rzed aw an e b ęd z ie n a jw ięce j d a jącem u  
za n a ty ch m ias to w ą zap ła tę g o tó w k ą o - 
b o k k o śc io ła  ew an g e lick ieg o

I stół sklepowy, 2 rowery, 
2 wirówki, I konia, 2 maszy­
ny do pisania, 2 szafy do akt, 

, I samochód ciężarowy (Slo­
wer), 5 kanap, 5 stołów, f ko­
ło zębate do młóckarki, S wóz 

roboczy, fi szafę do rzeczy, 
fi leżankę, fi wannę cynkową, 
I kocioł cynkowy, 6 garnitur 

do umywalek, fi krzesło, I ze. 
gar, (regulator), I wóz (jed­
nokonny), I garnitur mebli 
koszykowych, fi maszynę 
do szycia i I wieprza.

MIEJSKI URZĄD EGZEKUCYJNY

Ochotnicza Straż Pożarna 
Wrocki

u rząd za w  n iedz ielę , d n ia 1 3 b m . o g o d z , 6 te j 
w iecz . w  sa li p . Górskiego w Łobdowie 

liliR  lan m n a  
z różnemi niespodziankami

n a k tó rą S zan . O b y w ate ls tw o jakn a ju p rze jm ie j  
zap rasza

ZARZĄD.

3.000.000 egzemplarzy

18 ksifiżlii izylai l^zie iak Polska!
O tw ie ram y 7 -m y sezo n w y d aw n iczy  n a jp o p u lar­

n ie jszeg o w y d aw n ic tw a k siążk o w eg o

Biblioteka Domu Polskiego 
k tó reg o d o ty ch czaso w y d o rob ek w y d aw n iczy  
s ięg a im p o n u jące j cy fry trzech  m ilio n ó w  eg zem ­
p la rzy . W śró d au to ró w  sw o ich B ib ljo tek a  D o m u  
P o lsk ieg o  n o tu je n azw isk a: B an d ro w sk i J ., B ar­
szczew sk i S t., C ieszk o w sk a Z ., C zesk a-M ączy ń -  
sk a M ., D an iło w sk i G .. G erm an  J ., G ru szew sk i  
A ., G o m u lick i W ł., K ied rzyń sk i S t., K isie lew sk i  
Z ., K lem en s Ju n o sza , K raszew sk i J . 1 ., K rech o -  
w ieck i A ., L ep eck a M ., L u to s ław sk i W ., M acie ­
jo w sk i J ., .M ario n , O lech o w sk i G ., O ssen d o w sk i 
F . A .. O rk an W ł., P erzy ń sk i W ł., R ap ack i W ., 
R o d z iew iczó w n a  M  , S av itr i, S ew er, S ło ń sk i-E ., 
S tru g  A ., S zp y rk ó w n a  M . Ib , T e tm a je r-P rzerw a  
K  , W ierzb iń sk i M ., W in aw er  B r. i w ie lu  in n y ch , 
jak ró w n ież ca ły  sze reg  n a jw y b itn ie jszy ch  p isa ­
rzy  o b cy ch o w szech św iato w ej s ław ie .

N a ży czen ie ty ch liczn y ch ty s ięcy  czy te l­
n ik ów  p o lsk ie j k siążk i, k tó ry ch n ie zad aw a ln ia  
lich y d ru k n a lich y m  p ap ierze i p o sp o lita tre ść  
k siążk i,

Bibljoteka Domu Polskiego 

zmienia całkowicie typ książki i formę 
^wydawnictwa.

O d d n ia 1 p aźd z ie rn ik a b r. w y d ajem y

6 wielkich łomów powieścio­
wych kwartalnie

(co d w a  ty g o d n ie  to m ), z k tó ry ch  k ażd y  zaw ie ra  
p rzesz ła 2 o f | s tro n d ru k u n a g ru b y m  i d o sk o n a ­
ły m  p ap ie rze d z i ło w y m , w  p rzep ięk n e j w ielo ­
b a rw n e j o k ład ce .

6 wielkich arcydzieł, n iezm ie rn ie c iek a ­
w y ch p o w ieśc i, z k tó ry ch k ażd a jes t n iezw y -  
k łem  w y d arzen iem  d la czy te ln ik a , 6 k siążek n a  
n a jw y ższy m  p o z io m ie lite rack im .

Bibljoteka Domu Polskiego, jed y n a d z iś  
w  P o lsce tw o rzy ć b ędz ie n a jb ard z ie j w y bo row y  
k o m p le t d z ie ł w sp ó łczesn e j lite ra tu ry p o lsk ie j i 
w szech św ia to w e j, a p o za tem  k ażd y p ren u m era ­
to r o trzy m u je

3 bezpłatne premje w kwartale.
1 . A lb u m o w e w y d aw n ic tw o  h a tem a ty p o ­

p u la rn o -n au k o w e, ilu s tro w an e ca 8 0  ilu ­
s trac jam i, n a lu k su so w y m  p ap ie rze .

2 . O b raz śc ien n y (au to litog rafja , rep ro du ­
k c ja b a rw n a w  w ielk im  fo rm acie  3 5 0 razy  
5 0 0 m m .

3 . „M ag azy n ilu s tro w an y" , w  k tó ry m : k o ­
b ie ta zn a jd z ie w zo ry m ó d i ro b ó t ręcz ­
n y ch , m ło d z ież g o d z iw ą ro zry w k ę z n a ­
g ro d am i, a w szy scy m iłą i c iek aw ą le ­
k tu rę .

P ren u m era ta  k w arta ln a łączn ie  z p rzesy łk ą  
p o czto w ą tak  k siążek , jak  i p rem ji, je s t n ie sły ­
ch an ie n isk a i w y g o d n ie ro zło żo n a , g d y ż w y no si

zł 12.— (dwanaście)
k tó re m o żn a w p łacać w  d w ó ch m ies ięczn y ch  
ra tach n a k o n to  (P .K .O . 9 7 7 9 w k ażd y m U rzę ­
d z ie P o cz to w y m , lu b te ż p rzek azem  p o czto w y m  
n a ad res : Warszawa, Nowy świat 15, Bibljo­
teka Domu Polskiego.

O ch o tn icza S traż P o ża rn a  
z CZYSTOCHLEBIA 

u rząd za d n ia fi 3 bm. 

zab aw ę tan eczn ą
u  p . M aras iń sk ieg o . P o czą tek o  g . 6 w . 

O  lic zn y u d z ia ł p ro s i

Zarząd.

Obelgę

w y rząd zo n ą , d n ia 2 6 k w ie tn ia b r. p . 
o n iek . Łabędzkiemu n in ie jszem

DlWOlDii
W. JARANOWSKI

Osiecznic

PASY ZAPĘD0WE 
skórzane I z sierści wielbłędzej do lokomo- 

bili stale na składzie. ‘ 

dobrej jakości w wielkim wyborze po 
cenach konkurencyjnych poleca oraz 

wykonuje wszelkie reperacje

Fr. Kopczyńslci — Wąbrzeźno 

ul. Kościuszki 3.

WIADOMOŚCI POTOCZNE.

Wąbrzeźno, d n ia , 1 1 p aźd z ie rn ik a 1 9 2 9 r .

—  S p ec ja ln y E iim er „G L  su W ąb rcesk ieg * r. Z
o k az ji zak o ń czen ia 9 ro czn ik a „G ło su W ąb rze -
sk ieg o “ w y d an y  zo s tan ie w  p rzy sz ły m  ty g o d n iu  
sp ec ja ln y n u m er ju b ileu szo w y . O g ło szen ia d o  
teg o n u m eru p rzy jm u jem y  d o w to rk u 1 5 b . m . 
g o d z . 1 8 -te j.

—  U czn io w ie g im n az ju m n a w y c ieczce . W  
śro d ę ran o , u czn io w ie tu te jszeg o g im n azju m
u d a li p o d p rzew o d n ic tw em p p . P ro feso ró w  z
w y c ieczk ą d o G o lu b ia , g d z ie zw ied zili G o lu b
i G o rę Z am k o w ą w raz z M u zeu m .

—  K u czci P u łask iego . W czo ra j, w  g o d z i­
n ach w ieczo rn y ch o d b y ł s ię cap s trzy k  o d d z ia ­
łó w  P . W . i W . F . o raz h u fcó w szk o lny ch z  
p o ch o d n iam i. P o cap s trzy k u d e filad ę o d eb ra l- 
p rzeds taw ic ie le w ład z z p . S ta ro sta d r. P rąd zy ń i 
sk ia i n a cze le . Z p ięk n ie u d ek o ro w an eg o  - 
o św ie tlo n eg o b a lk o n u p . K araszew sk ieg o , p rze i 
m ó w ić d o zeb ran e j p u b liczn o śc i p . b ta ro sta o  
K az im ie rzu P u łask im  a  w  k o ń cu  w zn ió s ł o k rzy k  
n a cześć N ajja śn ie jsze j R zeczy p o sp o lite j i Z je ­
d n o czo n e j A m ery k i. W  czas ie o k rzy k ó w o r­
k ie s tra S . M . P . o d eg ra ła h y m n n a ro d o w y .

D ziś tj. w  p ią tek o d b y w a s ię d a lszy  c iąg  
u ro czy s to śc i. W  k o śc ie le p a ra fja ln y m o d by ło  
s ię n ab o żeń s tw o ża ło b n e o d p raw io n e p rzez k s . 
p ro f. B re jsk ieg o , k tó ry te ż w y g ło s ił o k o liczn o ś- 
b io w e k azan ie . U d z ia ł w  n ab o żeń s tw ie w zię li 
p rzed s taw ic ie le w ład z , p rasy , szk o ły  i lic zn ie  
zg ro m ad zen i w ie rn i. N a zak o ń czen ie u ro czy ­
s to śc i k o śc ie ln e j o d ś^ jew an o „B o że  co ś P o lskę" .

W ieczo rem o d b ęd zie s ię ak ad em ja w  sa li 
k in a „S ło ń ce*  *  *  *  *  *  *  *  i *  *  *  *  *  0 jay o zak o ń czen ie u ro czy sto śc i.

—  Ju tro reg a ty w icśh rsk ie . Ju tro  w  so b o tę ,
o g o d z in ie 2 ,3 0 o d b ęd ą s ię reg a ty w ew n ę tizn e  
G im n az ja ln eg o K lu b u W io śla rsk ieg o „V am b re -  
s ia “ . U d z ia ł w  reg atach  w ezm ą za ło g i jed y n ek  
i czw ó rek . M eta p rzy G ó rze Z am k o w ej. S p o r­
to w a p u b liczn ość W ąb rzeźn a n iew ą tp liw ie p o ­
sp ie szy n a reg a ty , zach ęca jąc p rzez sw e p rzy ­
b y c ie , m ło d y ch żeg la rzy d o in ten sy w n e j p racy .



Juz w sobotę , dnia 12. 10. br. o godzin ie 8,15 w ieczorem i w nie*UTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 
dzielę , dnia 13. 10. br. o godz. 5,15 i 8,15 w ieczorem7  dzielę , dnia 13. 10. br. o godz. 5,15 i 8,15 w ieczorem

T Ur i ril* RQPONMLKJIHGFEDCBAukaże się na srebrnym  ekranie daw no zapow iedziany epokow y film  pt.

W  ro lach głów nych D olores del R io , ulubien iec kobiet 
C harles Farell i now a sław a ekranu Iw an Linów -

Jako nadprogram
now y tygodnik A lp l S oinogrod S alcburg z jego  
uroczem i zam kam i H ellbrunen i Tygodnik P olski.

■ ......... ..i..'—  C eny m iejsc  niepodw yższone! — — — —

07156588
S i_________ unun

m iitiiiiiiiiłtiiiriiiiiiiiiiin iiiiiiiiiiiiitiiM iiiiitiii (C cerw ona tancerka z M oskw y)

N astępny program j j M A G O A L E W A “  

najlepszy film polskiej produkc ’i. W  ro li głów nej piękna  
W ębrzeźnianka ZO R IK A S ZY M A Ń SK A i w ielu innych .

Loterja fantowa
Bractwa Strzeleckiego w WąbrzeźnieCBA

a a  r z e c z  b u d o w y  s ta d jo n u  d la  P .W . i W .  F . o r a z  D o m u  L u d o w eg o

Jedna chwila decyduje o szczęściu!!!
Ż adna transakcja handlow o, żadna polisa ubezpieczająca, nie  
m ogą dać odrazu tego , ile w ygrać m ożna w lo terji fan tow ej 

B r a ctw a  S trz e le c k ie g o w  W ą b r z e źn ie

C IĄ G N IE N IE  odbędzie się publicznie  w  dniach  1 4  i 1 5  lis to ­
p a d a  b r . przy w spółudziale notarjusza lub organów  kon ­
tro li Skarbow ej oraz Z arza.du B ractw a i zaproszonych gości.

Z achow ać
m iękkość i elastyczność  w ełny  — ' 
oto  w ażny punkt przy praniu! D o  

prania w ełnianych sztuk należy brać  

w yłącznie w ypróbow any i niezaw ock  

ny Persil! Prać w  zw ykłym  zim nym  

ługu , poczem  w ypłókać w  zim nej 

w odzie! D o  suszenia nie w ieszać w eL

wr 3.000 cennych fantów "W
C E N A  L O S U  1 ,—  z ł, p r z y  z a k u p ie lo só w  
z a  1 0 ,—  z ł sz tu k  1 1 , z a  1 0 0 z ł sz tu k  1 1 0 .

G Ł Ó W N IE J S Z E  W Y G R A N E :
F o r te p ia n , p o k ó j ja d a ln y , p o k ó j m ę sk i, m a sz y n y  d o sz y c ia , 
s to ją cy  z e g a r , r o w e r y , c en try fu g a ,  k u c h n ie ,  se r w isy  o b ia d o ­
w e, se r w isy  d o  k a w y , d y w a n y , z e g a rk i k ie szo n k o w e , sk r z y ­
p c e , w id e lc e , n o ż e , fu zja  (d u b eltó w k a ), p a r a so le , tek i sk ó ­
r z a n e , ły że cz k i sr eb r n e, b u d z ik i i t . d . i t . d .

Z A M o W IE N IA  k ie ro w a ć p r o s im y  d o  p . A le k s , i L o n tk o w sk ie g o  
k u p c a  i w ła śc ic ie la  n ie ru c h o m o śc i w  W ą b r ze źn ie ,  R y n e k  1 0 .

na słońcu ani w

c

©
© __ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _
i h a n d e l z  w ę g le m  S

i drzew em opalow em
przy ulicy P om orskie j obok M łyna pod O rłem

Z adaniom  m ojem  będzie starać się klien telę m ojń  za­
dow olić przez oddaw ąnie pierw szorzędnego tow aru po  naj­
niższych cenach dziennych .

Proszę o poparcie m ego przedsięb iorstw a

Z pow ażaniem

Józef P iotrow ski.

B aczność!
Podaję do publicznej w iadom ości, iż otw orzyłem

0 
o

5

S  T  A  C  J  A
64

M aszyny  
do szycia  
„SIN G E R ” na  odpła ­
tę  w  24  m iesięczn . ra ­

tach poleca  
Jara Więcka 

zastęp , w W ąbrzeźnie 
ul. K ole jow a 70s  

| Potrzebna zaraz | 
- starsza

czynna odtąd co środy od gorfaŚMy 5-tej do S-tej ii U Ż Ą 6 
po południu. M atkom już zarejestrow anym w ydaw ać | W jafi w  adm  G łosu  
się będzie m leko począw szy dm a S4 bm. codzier*- : i

nie o godzinie 50 przed południem. , skradziono m i

Pcw. Kasa Chorych Wąbrzeźnie jp 0 K T F B Ł

Każdy meie wygrać
5® ^ prem ję 50, 100, 2C 0, S O O i 5Q Q zło tych

które K asa Spółdzielcza  Parcelacyjno-O sadnicza w G rudzią ­
dzu rozlosu je pom iędzy w kładców , oszczędzających w  
K asie z  okazji przekroczenia półtora rn iljona zło tych w kła­
dów  oszczędnościow ych  w  K asie Spółdzielczej Parc.-O sadn.

Stan w kładów  w dniu 1. 9. rb . w ynosił 1.31S.895.42 zł

I
 a w dniu 23. 9. rb . podniósł się dc 1.453.C G 0.00 zł 

B raknie w ięc do półtora m iljoua ty lko 47.C G 0.0G zł
Poza norm alnem  rozlosow aniem 10 prem ji Z irząd przezna­
cza tym  razem  specjalną prem ję w  sum ie 2C 0  _zł dla  osoby, 
która przekroczy sw oim w kładem  półtora  m śljona zło tych .

D otychczas K asa rozlosow ała w  ten sposób 2.000 zł.E " i*?ise- ©d Mndó ■
| W ypłata do 1.000 zł na każde żądanie, ponad 1.000  zl za  

dw utygodniow em w ypow iedzeniem

Gwarancja 3.500.000 złotych.
Jeżeli kto pragnie w ygrać prem ję, niech zatem  nie zw leka  

ze złożeniem  oszczędności w

K asie S półiłzaeS czej P arc.-O sadniczej 
w  G rudziądzu

Plac 23 Stycznia N r. 21. T elefon nr. £90.
P .K .O . W arszaw a Ń r. 170.215. P .K .O . P oznań N r. 206.780

. I skórzany z karł^ m o- 1
■ bilizacyjną  na nazw isko  

g g  I S tefan O lszak plu tono- 
| i j w y pilo t oraz  różna  do ­

kum enty, które

H unie^aźaia®

| Pofećj umebli 
fe ‘ dla ucznia gim nazjalne- j 
| go jest do w ynajęcią

GosSomsska
W olności 11

Hi SPBZEBAM
£ 1 1 lub  wydzierżawię 
Ć giną 12 la t 16 m órg, 
gl, gospodarstwo  
| i ’ nadające się dla ogrod- 
I I nika 1. km . od  W ąbrzeźna 
1 | przy szosie. Przy sprze-  

| dąży połow a cenypozo- 
I staje na hipotece
| J, G ołęb iew ski
* M yśliw iec

r w'

□ w ór W ąbrzeski

W  sobotę , dnia 12 hm . o g. 8,15  
D la m łodzieży o godz. 4 po pcł.

W  niedzie lę , dnia 13  bm . o godzi­
nie 5 i 8,15 w ieczorem

U praszam y o przybycie na 1-sze  
seans, aby uniknąć natłoku na  

2-g i seans.

N ajw iększa atrakcja 2 cyrków

K  E  ¥  N M A Y N A R D  
sw oim tenom enalnvm koniem  
„T A R ZA N E M " pod ty tu łem  

W IE L K A

A T R A K C JA
R yw alizacja dw óch cyrków . Feno ­
m enalne ew olucje na koniach , li­
nach i trapezie. Śalto  m ortale. Śm ier­

te lne skoki.

Zgubioną  
książkę

'■ w ojskow ą
j na nazw isko Jan K acz- 

I; m arek W ąbrzeźno

i um ew ażm am

S Soliiii

ze

N ast program  w  środę 5 w  czw ar­
tek , dnia 16 i 17 bm . o godz. 8,15

A D JU TA N T
C A R A

W  ro li głów n. Iw an M ozżuchin

N ajlepszy proszek do prania

K ażda paczka zaw iera podarek .

= W S ZĘ DZIE D O N A B YC IA =

Fenom enalny  w ynalazek  

E U FG ^JA  
zadem onstrow any spe ­
cjalistom . S am i się w y ­
leczycie z  przytęp ione- 

I go słuchu, szum u  i cie ­
kn ięcia z uszów . L icz­
ne podziękow ania. Pou ­
czającą broszurę na żą­
danie. „E U FO N JA ** 
Liszki kolo  K rakow a  100.

Potrzebna zaraz  

s l u i ą e i 
najchętn iej ze  w si. W iad. 

w  adm . G łosu .

Poszukuje się uczci­
w ej, rzetelnej 

ąl u ioe  j 
z w ioski

N iedzielska, gł, dw orzec 49 

k t o ^Ud z s e l a  
LE K C Y J  

buchalterii 
i. stenografii ? 
O ferty proszę do adm . 
G łosu  W ąbrz. pod  ur. 500  

T rnm ny  
w  w ielk im  w yborze  

stale na sk ładzie

B A B TŁS K I
K O L E JO W A  4


